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Konferencja warszawska. W dniu 24 
czerwca ogłoszona została deklaracja 
m inistrów  spraw  zagranicznych Zw ią­
zku Sowieckiego, Albanii, Bułgarii, 
Czechosłowacji, Jugosławii, Polski, 
Rum unii i Węgier, zgromadzonych w 
■Warszawie na konferencji w  spraw ie 
Niemiec. W deklaracji tej stwierdzono, 
że postanow ienia londyńskie konfe­
rencji 6 państw  dążą do rozbicia i po­
działu Niemiec, co sprzeczne jest z po­
stanow ieniam i poczdamskimi, opóźnia­
ją  dem ilitaryzację i dem okratyzacją 
Niemiec i zm ierzają do odbudowy po­
tencjału  wojennego Niemiec, w  p ier­
wszym rzędzie arsenału  niemieckiego
— Zagłębia Ruhry. D okładna treść o- 
świadczenia podana została przez całą 
p rasę polską. Uczestnicy konferencji 
sprecyzowali następujący program  
najpilniejszych zadań w  zakresie za­
gadnienia niemieckiego: 1. Porozum ie­
nie czterech m ocarstw  okupujących w  
spraw ie środków, zapewniających za­
kończenie dem ilitaryzacji Niemiec; 2. 
Ustanowienie kontro li czterech mo­
carstw  okupacyjnych na czas pewien 
nad ciężkim przem ysłem  Ruhry, w  ce , 
iu  rozwinięcia pokojowych gałęzi 
przem ysłu tego okręgu i zapobieżenia 
odnowieniu potencjału wojennego 
Niemiec; 3. Porozum ienie między czte­
rem a m ocarstw am i okupacyjnym i w 
spraw ie utw orzenia tymczasowego, de­
mokratycznego, m iłującego pokój rzą­
du ogólno-niemieckiego, złożonego z 
przedstaw icieli dem okratycznych stron ­
nictw . politycznych i  organizacji nie­
mieckich, w celu w ytw orzenia gw a­
ran c ji przeciw  ponowieniu się n ie­
m ieckiej agresji; 4. Zaw arcie trak ta tu

pokojowego z Niemcami zgodnie z 
postanow ieniam i poczdamskimi, w  ce­
lu  w ycofania w ojsk okupacyjnych 
w szystkich m ocarstw  w  ciągu roku 
od zaw arcia trak ta tu  pokojowego; 5. 
Opracowanie wytycznych dla w ypeł­
nienia przez Niemcy zobowiązań od- 
szkodowaniowych w  stosunku do 
państw , k tóre ucierpiały na skutek a- 
gresji niemieckiej.

P rasa  strefy sowieckiej przyjęła po­
stanow ienia w arszaw skie z aprobatą.

• Zarząd SED nazw ał je „wielką pomocą 
dla narodu niemieckiego w jego walce
o jedność Niemiec, dem okratyczne 
praw o sam ostanowienia i spraw iedli­
w y pokój". U chw ała zarządu SED 
stw ierdziła ponadto, że uczestnicy 
konferencji w arszaw skiej odsłonili, 
w rogi pokojowi charak te r „zaleceń" 
londyńskich, k tóre przez zapobieżenie 
zaw arciu trak ta tu  pokojowego z Niem­
cam i i pfzez narzucenie im sta tu tu  o- 
kupacyjnego chcą przewlec w n ie­
skończoność okupację Niemiec i  za­
pobiegają tym  samym rozwojowi po­
kojowych Niemiec. Przeciw staw iając 
się jedności Niemiec, postanow ienia 
londyńskie, rozdzierają na dwie części 
N iemcy i Europę a przez to  przeszka­
dzają w  budowie upragnionego po­
koju.

F rancusk i m inister spraw  zagranicz­
nych B idault — jak  podaje urzędowa 
sowiecka „Tagliche Rundschau" — 
skrytykow ał przed kom isją spr. zagr. 
francuskiego Zgrom adzenia N arodo­
wego uchw ały w arszaw skie z powodu 
.zawartej w  nich propozycji wycofania 
w ojsk okupacyjnych w  ciągu roku od
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podpisania tra k ta tu  pokojowego z 
Niemcami.

Kryzys berliński. Na tle przeprow a­
dzenia przez m ocarstw a anglosaskie 
reform y w alutowej w  strefach zacho­
dnich, i w  związku zt postanowieniam i 
londyńskimi, zm ierzającym i do utw o­
rzenia w  Niemczech zachodnich od­
rębnej organizacji państw owej doszło 
do kryzysu w  spraw ie Berlina. W o- 
statnich dniach czerwca władze so­
wieckie zamknęły kom unikację kole­
jow ą stref zachodnich z Berlinem , jak  
również kom unikację szosową i wcdną. 
Władze angielskie i am erykańskie zor­
ganizowały w  w ielkich rozm iarach 
transpo rt lotniczy, sprow adzając do 
swoich sektorów  w  Berlinie wielkie 
ilości towarów, przede wszystkim  ży­
wności, drogą pow ietrzną i zarazem  
taż drogą wywożąc z nich znaczne 
ilości rozm aitych przedmiotów, głów­
nie mebli i urządzeń domowych.

10 lipca opublikow ana została nota 
rządu Stanów Zjednoczonych do rzą­
du sowieckiego. Jednocześnie z tą  no­
tą przekazano noty rządu Wielkiej B ry­
tanii i rządu francuskiego. Odpowiedź 
sowiecka ogłoszona została w  k ilka 
dni później. W opublikowanych no­
tach zarysowują się dwa zasadniczo 
różne stanowiska. Am erykanie, jak  ró ­
wnież Anglicy i F rancuzi (których no - 
ty pokryw ają się. niem al co do słowa 
z notą am erykańską) powołują się na 
układy w  spraw ie B erlina z roku 1945 
i na bezpośrednie porozumienie w 
spraw ie objęcia w ładzy w  byłej sto­
licy Niemiec hitlerow skich przez czte­
ry  m ocarstw a, pomiędzy prez. T rum a- 
nem  i prem ierem  Churchillem  a m ar­
szałkiem Stalinem . Uzyskano wów ­
czas porozumienie co do swobodnej 
kom unikacji stref zachodnich z B er­
linem  .

W szystkie trzy noty podkreślały, 
że zdaniem  m ocarstw  zachodnich 
B erlin  nie jest częścią strefy  sowiec­
kiej, ale stanow i m iędzynarodową stre ­
fę okupacyjną.

Nota sowiecka nie zaprzeczając pew ­
nym  stw ierdzeniom  faktycznym , za­
w artym  w  notach m ocarstw  zachod­
nich, konstatu je jednak, że układy d o ­
tyczące B erlina stanow ią in tegralną 
część ogólnych czteromocarstwowych 
układów  n a  tem at Niemiec, w  k tó ­
rych postanowiono oddać Niemcy ja ­
ko całość pod kontrolę czterech m o­
carstw . M ocarstwa zachodnie przez 
dokonanie odrębnej reform y w alu to ­
wej w swoich strefach i przes dąże­
nie do utw orzenia odrębnego państw a 
zachodnio _ niemieckiego naruszyły 
m iędzynarodowe trak ta ty  w  tej sp ra­
wie i nie mogą się powoływać na p o ­
stanow ienia dotyczące B erlina jako na 
część ogólniejszej całości. Nota sowiec­
ka podkreśla, że zdaniem  rządu so­
wieckiego, m ocarstw a zachodnie nie 
przeprow adziły przewidzianych przez 
układy m iędzynarodowe reform  życia 
niemieckiego w  k ierunku  dem ilitary- 
zacji Niemiec, przy czym tak  ważne 
ognisko niemieckiego przem ysłu w o ­
jennego, jak  Zagłębie Ruhry, pozo­
stało, poza w pływ em  kontroli cztero- 
m ocarstwowej. P raktycznie oznacza 
to zarzut odsunięcia Związku Sowiec­
kiego od kontroli Ruhry, ponieważ trzy 
inne m ocarstw a okupacyjne m ają 
brać udział w  kontroli Zagłębia w e­
dle postanow ień londyńskich, do k tó ­
rej to kontroli dopuszczono w  tych 
postanow ieniach ponadto jeszcze 
państw a B eneluxu i Niemców.

N ota sowiecka mówi, że ogranicze­
nia transportow e, wprowadzone przez 
władze sowieckie na trasie pomiędzy 
strefam i zachodnim i a Berlinem , 
dokęnane zostały dla ochrony gospo­
darki strefy sowieckiej przed dezor­
ganizacją, do k tórej dojść mogło, gdy­
by m asy pozbawionych w artości daw ­
nych pieniędzy niemieckich zalały ry ­
nek pieniężny strefy sowieckiej. Od­
cięcie 'Berlina od kom unikacji ze stre­
fam i zachodnimi nastąpiło  przeto w  
in teresie ludności niem ieckiej oraz 
gospodarki strefy  sowieckiej i obszaru 
W ielkiego Berlina. Rząd sowiecki go­
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tów  jest w  razie potrzeby zapewnić 
zaopatrzenie całej ludności Wielkiego 
B erlina z w łasnych swoich zapasów.

W każdym  razie rząd sowiecki stoi 
na stanowisku, że państw a zachodnie 
same pozbawiły się p raw a do udziału 
w okupacji B erlina przez naruszenie 
m iędzynarodow ych układów  cztero- 
mocarstwowych. ZSRR stoi na s tan o ­
wisku, że Berlin jest położony w stre­
fie sowieckiej i stanowi jej część pod 
względem gospodarczym.

W dniu 1 lipca szef sekcji sowieckiej 
w  sztabie kom endantury  sojuszniczej 
Berlina, płk Kalinin, zakom unikował 
na zlecenie sowieckiego kom endanta 
m iasta szefom trzech in n y th  sekcji, 
że nie uważa dla siebie za możliwe 
brać .nadal udziału w  posiedzeniach 
sztabu kom endantury  sojuszniczej.

Uzasadnił swoje stanow isko w  p ie r­
wszym rzędzie zachowaniem  kom en­
danta am erykańskiego, k tó ry  na po­
siedzeniu kom endantury  w  dniu 16 
czerwca odmówił wzięcia udziału w  
dyskusji nad  sowieckim wnioskiem, 
m ającym  na celu polepszenie położe­
nia m aterialnego i praw nego ludności 
pracującej B erlina i wypowiedziawszy 
szereg zdań, obrażających zdaniem 
kom endanta sowieckiego kom endantu­
rę  sojuszniczą, opuścił salę zebrań, na 
skutek  czego posiedzenie zostało p rzer­
w ane o godz. 23,15. Ponadto płk K ali­
n in  zaznaczył, że w prow adzenia no­
wych 'pieniędzy zachodnich do Berlina 
nie można, pogodzić z zasadam i ad ­
m inistracji czteromocarstwowej w 
Berlinie.

W odpowiedzi na w ystąpienie płk. 
K alinina przedstaw iciele m ocarstw  
zachodnich podali do wiadomości, że 
kom endantura sojusznicza funkcjono­
w ać będzie nadal przy udziale k o ­
m endantów  trzech sektorów  zacho­
dnich.

Z inicjatyw y brytyjskiej odbyła się 
3 lipca konferencja 4 gubernatorów  
wojskowych Niemiec. M arszałek Soko­
łowski odmówił prośbie gubernato­
rów  m ocarstw  zachodnich o przyw ró­

cenie kom unikacji kolejowej Berlina 
ze strefam i zachodnimi. Oświadczył 
on, że spraw a ta  obchodzi jedynie 
władze sowieckie i że obecna sy tu­
acja pow stała z w iny zachodnich 
w ładz okupacyjnych.

S ekretarz O. N. Z. Trygve Lie o- 
świadczył, że ONZ nie zam ierza m ie­
szać się do spraw y Berlina, w brew  
pogłoskom, jakie w  tej spraw ie pow ­
stały.

Realizacja „zaleceń" londyńskich. W
Niemczech zachodnich odbyło się k il­
ka  konferencji prem ierów  niem iec­
kich krajów , zarówno oddzielnie jak  i 
z udziałem  anglosaskich gubernato­
rów  wojskowych. Początkowo prem ie­
rzy niemieccy w ysuw ali pew ne za­
strzeżenia przeciwko niektórym  pun­
ktom  zaleceń londyńskich — jak  kw e­
stia zm iany granic k rajów  stop­
niowo jednak  ulegli całkowicie w pły­
wowi gubernatorów  m ocarstw  okupa­
cyjnych. P rasa  lewicowa określa tę 
uległość niem ieckich przedstaw icieli 
wobec okupantów, narzucajEjcych u- 
strój federalistyczny Niemcom, jako 
zdradę narodową. W ostatecznym  w y­
niku p ertrak tac ji zagadnienie zmiany 
granic oraz problem , czy now a konsty­
tucja  stref połączonych m a być p odda­
na pod głosowanie ludowe, pozosta­
w ione zostały uznaniu gubernatorów  
wojskowych. Prem ierzy niemieccy do­
m agali się pewnych zm ian w  te rm i­
nologii, jak  np. użycie określenia „ ra­
da adm inistracyjna" zam iast „rząd“, 
silniejszego zaznaczenia prowizorycz­
nego charak teru  „ustro ju  frank fu rc­
kiego'1 itp.

Pomiędzy przedstaw icielam i SPD i 
CDU toczyły się w  drugiej połowie 
czerwca rozmowy na tem at ogłosze­
n ia wspólnego pro testu  przeciw  zale­
ceniom londyńskim . Przedstaw iciele 0 - 
bu p artii n ie zdołali jednak  osiągnąć 
porozumienia, głównie ze względu na 
stanowisko socjaldem okratów, którzy 
nie chcieli się przyłączyć do protestu, 
w idząc w  postanow ieniach londyńskich
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rozwiązanie kompromisowe i prow i­
zoryczne.

Okupacja i polityka okupacyjna.
Zgodnie z obietnicą m arszałka Soko­
łowskiego, daną w  kw ietniu  przew o­
dniczącym SED, rozpoczęto 9 lipca 
zw alnianie z w ięzień strefy  sowiec­
kiej osób więzionych za lżejsze prze­
stępstw a i wykroczenia. Chodzi tu  za­
sadniczo o funkcjonariuszów  i czyn­
nych członków partii hitlerowskiej’, 
którzy trzym ani byli w  areszcie p re ­
w encyjnym  ze w zględu na publiczne 
bezpieczeństwo. Urzędowa sowiecka 
„Tagliche Rundschau", podając tę 
wiadomość, podkreśliła, że zwolnieni 
zawdzięczają wolność wyłącznie tym  
czynnikom w  społeczeństwie niem iec­
kim, k tó re  posunęły naprzód dzieło 
dem okratyzacji w  strefie sowieckiej.

W czerwcu m inął te rm in  wycofania 
norweskich w ojsk okupacyjnych z 
Niemiec, jako że tunowa rządu  no r­
weskiego z rządem  brytyjskim  zaw ar­
ta  została na dw a lata. Dowódca 
wojsk norweskich w  Niemczech udał 
się do głównęj kw atery  brytyjskiej do 
B erlina celem odnowienia umowy. 
N atom iast rząd  duński nie zam ierza 
kontynuow ać okupacji Niemiec, przy 
czym główną przyczyną te j rezygnacji 
m ają być koszta okupacji.

Działalność Rady Ludowej. W zw ią­
zku z zakończeniem akcji inicjatyw y 
ludowej w  spraw ie jedności Niemiec, 
sek re taria t niemieckiej Rady Ludowej 
ogłosił następujące żądania, oparte  na 
w ynikach inicjatyw y ludowej: 1. u- 
znanie jedności N iemiec i rezygnacja 
z planów  utw orzenia państw a zacho- 
dnio-niemieckiego; 2. ogólno-niemiec - 
k a  konstytucja, jednolita w alu ta i w ol­
ne wybory do ogólno-niemieckiego 
zgrom adzenia narodowego; 3. podję­
cie rokow ań pokojowych, dokładne 
określenie należnych odszkodowań i 
wycofanie w ojsk okupacyjnych. Ż ą­
dania Rady Ludowej pokryw ają się 
zatem  w ogólnych zarysach z postu­

latam i konferencji warszaw skiej. W z a ­
kończeniu tych żądań Rada Ludowa 
zachęca ludność niemiecką do narodo­
wej samopomocy, k tórej początkiem 
była in icjatyw a ludowa.

W początkach lipca obradować po­
częła kom isja specjalna Rady Ludo­
wej do spraw  konstytucji niemieckiej.

W tym  sam ym  czasie prezydium  
Rady Ludowej wystosowało do So­
juszniczej Rady Kontroli, jak  również 
do poszczególnych dowódców naczel­
nych w ojsk okupacyjnych w  Niem ­
czech, pismo stw ierdzające, że w  akcji 
inicjatyw y ludowej wzięło udział bli­
sko 15 m ilionów obywateli niem iec­
kich, nie licząc 2 milionów m łodocia­
nych. S tanow i to 37%, czyli przeszło 
1/3 obyw ateli niemieckich, upraw nio­
nych do głosowania. W związku z tym
— czytamy w  p iśm ie— Rada Ludow a 
poleciła swojem u prezydium  zwrócić 
się do dowódców w ojsk okupacyjnych 
i do Sojuszniczej Rady K ontroli z p ro­
śbą o w ydanie ustaw y o jedności Nie­
miec lub też przeprow adzenie akcji 
głosowania ludowego nad  tą  ustaw ą. 
Tekst ustaw y, k tóry  podawaliśm y już 
raz w  Kronice, brzm i: „Niemcy są 
niepodzielną dem okratyczną republiką, 
w  której k rajom  przysługiwać m ają 
tak ie same praw a, jak ie zaw ierała 
konsty tucja Rzeszy Niemieckiej z dn.
11 sierpnia 1919 roku. U stawa n in ie j­
sza wchodzi w  życie z dniem  ogłosze­
nia".

W żądaniach swoich prezydium  R a­
dy Ludowej powołuje się, jako na 
podstaw ę praw ną, na art. 73 konsty­
tucji w eim arskiej, oraz na § 1 ustaw y
o glosowaniu ludowym  z dn. 27. 6. 
1921 r.

Do pism a dołączono no tarialne po­
świadczenie o przedstaw ieniu doku­
mentów, stw ierdzających liczbę zło­
żonych 14.775.945 podpisów.

Na trzecim  zgromadzeniu Rady L u­
dowej w  dn. 2 lipca reprezentow any 
był pogląd, że umowy m iędzynarodo­
w e w  Jałcie i  Poczdamie dały Niem­
com roszczenie praw ne do sojuszni­
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ków o spraw iedliw y tra k ta t pokojowy. 
Na podstawie tego roszczenia w ysu­
nięte zostały wyżej wyliczone żądania 
Rady Ludowej.

Z życia partii politycznych. Urzędo­
w a sowiecka „Tagliche Rundschau" 
zamieszcza oficjalny kom unikat o 
przedstaw ieniu przez strefow e kom i­
sje organizacyjne dwóch nowych 
stronnictw  politycznych: „D em okraty­
cznej P artii Chłopskiej Niemiec" (De- 
m okratische B auernparte i Deutsch- 
lands, DBD) i „Narodowo-Dem okra- 
tycznej P artii Niemiec (National-De- 
m okratische P arte i Deutschlands NDP) 
tymczasowych program ów  party jnych 
pod nazw ą „Zasady i żądania Demo­
kratycznej P artii Chłopskiej Niemiec" 
wzgl. „Narodowo - Dem okratycznej 
P artii Niemiec". Przewodniczącym Ko­
m itetu  organizacyjnego DBD jest 
E rnest Goldenbaum, jego zastępcą 
Rudolf A lbrecht. Członkami kom itetu 
organizacyjnego NDP są: prof. Heil- 
m ann, d r Kolzenburg, Korn, Riihle, 
Schneider i  H auptm ann. W dniu 16 
crerw ca kierow nik zarządu inform acji 
sowieckiego zarządu wojskowego, płk 
Tiulpanow, przy ją ł przedstaw icieli obu 
stronnic tw  i zawiadom ił ich o zezwo­
leniu na działalność na terenie strefy 
sowieckiej.

■Organ sowieckiego zarządu wojsko­
wego zamieszcza ponadto kom entarz 
do program u i historii pow stania NDP. 
K onferencja strefow a odbyła się po 
raz pierwszy 25 m aja w  Poczdamie; 
reprezentow ane były wszystkie k ra je  
strefy sowieckiej oraz dziennik „Na- 
tional-Zeitung" z Berlina, k tóry  nie 
jest organem  stronnictw a, głosi jednak 
bliskie m u zasady polityczne. Zebrani 
stw ierdzili wówczas, że w śród rozm a­
itych nastrojonych narodowo i demo­
kratycznych elem entów w  strefie so­
wieckiej p artia  liczyć może na popar­
cie w arstw  szerokich. K om itet strefo­
wy stw ierdził wówczas, że „politycznie 
odpowiedzialni mężczyźni i kobiety ze 
w szystkich krajów  strefy  sowieckiej
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zgrom adzili się, gdyż żywią w ielką 
troskę o dem okratyczny rozwój N ie ­
miec i byt narodu niemieckiego". U- 
znano wówczas za w ielkie niebezpie­
czeństwo polityczną bezczynność czte­
rech m ilionów Niemców.

Zasady nowej partii są następujące: 
Je st ona partią  pokoju, domaga się 
udziału całego narodu w  w alce o po­
kojow y rozwój Niemiec, popiera de­
m okratyzację życia gospodarczego, 
przeciw na jest plutokratom  i kap ita ­
łowi monopolistycznemu. Domaga się 
wywłaszczenia trustów  i koncernów. 
Zarazem  odnosi się pozytywnie do de. 
m okratycznej reform y rolnej i innych 
dem okratycznych reform  przeprow a­
dzonych w  strefie sowieckiej, domaga 
się rów noupraw nienia wszystkich u- 
praw nionych do głosowania Niemców 
i żąda, aby nie oznaczano na przyszłość 
w  życiu politycznym byłych członków 
partii hitlerow skiej, k tórzy nie popeł­
nili żadnych przestępstw , jako „byłych 
członków partii".

P a rtia  domaga się utw orzenia no­
wej ojczyzny w  Niemczech dla w ysie­
dlonych w  myśl reprezentow anej przez 
nią zasady, że bogactwem narodu są 
ludzie, nie ziemia. Oznaczałoby to — 
pośrednio — pozytywny stosunek do 
nowej granicy wschodniej Niemiec.

K om entator „Tagliche Rundschau", 
J. T. Sergiejew , stw ierdza, że na za­
sadzie program u uznać można NDP za 
partię  praw dziw ie dem okratyczną; ze 
względu n a  to jednak, że do partii 
w stąpi zapewne w ielu byłych m ałych 
członków NSDAP, należałoby o wiele 
ostrzej mówić o zbrodniczej teorii i 
p raktyce hitlerow skiej.

— Z arząd SED uchw alił w ielki p ro­
gram  szkolenia partyjnego, obejm ują­
cy utw orzenie szkół party jnych  zakła­
dowych we wszystkich w ielkich za­
kładach przemysłowych, zorganizowa­
nie pow iatowych kursów  partyjnych, 
przedłużonych obecnie na cztery ty ­
godnie, przedłużenie kursów  p arty j­
nych krajow ych z 3 miesięcy na 4, 
stw orzenie szkół specjalnych dla k u r ­
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sów skróconych, oraz w prow adzenie 
na wyższej szkole party jnej im. K a­
rola M arksa, obok zasadniczego kursu  
dwuletniego, dodatkowego ku rsu  pół­
rocznego. Należy wykorzystać do o s ta ­
tniego m iejsca możliwości techniczne 
szkół. Zarządy krajow e i powiatowe 
prowadzić m ają sta łą ew idencję w y­
szkolonych i czuwać nad  ich dalszym 
wykorzystaniem .

— W dn. 19 i ,20 czerwca odbyła się 
pierw sza konferencja k rajow a „Partii 
Baw arskiej Przewodniczącym partii 
w ybrany został po burzliwych deba­
tach były baw arski m inister rolnictw a 
i były poseł z ram ienia CDU, d r 
B aum gartner. Oznacza to zwycięstwo 
kierunku  um iarkowanego w  łonie p a r­
tii nad radykalnym  „bawaryzmem", 
reprezentow anym  głównie przez Gór­
ną Bawarię. Na konferencji nie brakło 
osobistych kłótni oraz rozm aitych in­
cydentów świadczących o w ielkich 
tarciach w  łonie nowego stronnictw a.

Denazyfikacja,* Reedukacja. Szef szta­
bu sowieckiego zarządu wojskowego, 
gen. Łukianczenko, udzielił w yw iadu 
przedstawicielowi praskiego dzienn i­
ka „Rude P ravo“. W wywiadzie tym  
stwierdził, że w  przeciw ieństw ie do 
stref zachodnich Niemiec, gdzie poli­
tyka okupantów  popiera dążenia do 
wskrzeszenia m ilitaryzm u niem ieckie­
go, ogromna większość ludności nie­
mieckiej w  strefie sowieckiej, liczącej 
17 milionów głów, pragnie w ytw orze­
nia bliskich pokojowych stosunków 
politycznych i gospodarczych z sąsia­
dam i Niemiec na wschodzie i połu­
dniowym wschodzie. Zdaniem  gen. Łu- 
kianczenki, jest to skutek wielkiej 
dem okratycznej reedukacji, przepro • 
Wadzenia reform y rolnej, oddania w a­
żnych gałęzi przem ysłu pod zarząd 
ludu, dem okratycznej reformy szkol­
nictw a i sądownictwa.

Wszyscy pracownicy sądów denazy­
fikacyjnych Bawarii, z w yjątk iem  Mo­
nachium  i Norymbergi, otrzym ali w y­
powiedzenie. D enazyfikacja w  Baw arii 
uw ażana jest za zakończoną.

Min. spr. wewn. Szlezwiku-Holszty- 
nu  podał do wiadom ości sejmu, że na 
skutek sta rań  rządu krajow ego am ne­
stia polityczna uw alniająca m łodocia­
nych od wszelkich skutków  denazyfi- 
kacji, rozciągnięta została na młodzież 
niem iecką do rocznika 1912 włącznie. 
Dotychczas am nestia ta  obejm owała 
młodzież do rocznika 1919 włącznie.

Przedstaw iciele W N  z Dusseldorfu 
zwrócili się do okupantów  zachodnio- 
niem ieckich z prośbą o udzielenie 
członkom VVN zezwoleń na w stęp do 
obozów dla internowanych. Z taką sa­
m ą prośbą VVN zam ierza zwrócić się 
do w ładz sowieckich.

Procesy zbrodniarzy wojennych. W
końcu czerwca gen. Clay odpowiedział 
na zarzuty niem ieckich biskupów  e- 
wangelickich, sform ułow ane w  piśm ie 
z dn. 20 m aja, w ysunięte przeciw  p ro­
cedurze procesów norym berskich. Gen. 
Clay stw ierdza, że zarzuty niemiec­
kich duchownych pozbawione są ja ­
kiejkolw iek podstaw y; zebrany m ate­
ria ł dowodowy był w e w szystkich w y­
padkach przytłaczający i dotychczaso­
we w yroki były raczej za łagodne, 
przynajm niej w  w ielu wypadkach, zaś 
nigdy za surowe.

W ostatnich dniach czerwca w  try ­
bunale francuskim  (składającym  się z 
sędziów różnych narodowości, m. in.
1 Polaka) w  R asta tt zapadł w yrok w  * 
procesie przeciw  przemysłowcowi nie­
m ieckiem u Rochlingowi i tow arzy­
szom. Rochling skazany został na sie­
dem la t więzienia, dwaj inni oskarżeni 
otrzym ali po 3 la ta, dw aj pozostali 
zostali uniewinnieni. Rochling był po 
I w ojnie św ia tow ej' skazany zaocznie 
przez sąd francuski na 10 la t więzie­
nia; spraw y tego w yroku nie porusza­
no. W szystkim skazanym  zaliczono 
okres uwięzienia ‘w  obozie dla in te r­
nowanych.

W procesie K ruppa zapadł w  p ie r­
wszych dniach sierpnia wyrok, skazu­
jący A lfreda K ruppa von Bohlen und 
Halboch na 12-la t więzienia. Z dyrek-
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torów  koncernu K ruppa otrzym ali: 
M uller i v. Bulów  12 lat, Houdrem ont 
i Jansen  po 10 lat, E berhard t i Ihn  po 
9 lat, Loeser 7 lat, K orschan i Lehm ann 
6 lat, K upka 2 la ta  10 mies., 71-letni 
K H. Pfirsch, przewodniczący zgro­
m adzenia dyrektorów  K ruppa, został 
uwolniony.

T rybunał uznał dyrektorów  zakła­
dów K ruppa w innym i zbrodni w ojen­
nych i zbrodni przeciw  ludzkości. W 
uzasadnieniu w yroku podkreślono od­
powiedzialność za straszne w arunki, 
w  jakich pracowało 72.000 robotników 
obcych.

W procesie IG -F arben  zapadł w  dniu 
30 lipca w yrok, skazujący 13 spośród 
23 oskarżonych na kary  w ięzienia od
8 do l 1̂  roku. Dziesięciu oskarżonych 
uniewinniono i niezwłocznie zwolnio­
no. W szystkich oskarżonych zwolnio­
no od zarzutu  przygotow yw ania i p ro­
wadzenia w ojen zaczepnych, oraz współ • 
nego przygotow yw ania planów  spi­
sku przeciw  pokojowi. W yrok opiera 
się na uznaniu 9 oskarżonych w inny­
m i grabieży i  plądrow ania k rajów  pod­
bitych, 5 oskarżonych — winnym i 
wprow adzania niewolnictwa i mordów 
masowych. Trzech podsądnych, oskar­
żonych o przynależność do zbrodniczej 
organizacji — uniewinniono

Gen. Clay zatw ierdził w yrok przeciw 
Fryderykow i Flickowi i dwom współ- 
skazanym  dyrektorom  koncernu F li- 
cka. Będą oni odsiadywali karę  w  w ię ­
zieniu dla zbrodniarzy w ojennych w  
L andsberg am  Lech, tym  samym, gdzie

po puczu m onachijskim  więziony był 
H itler.

W połowie lipca trybunał wojskowy 
sowieckiego garnizonu B erlina ska • 
zał na dożywotnie ciężkie roboty i 
konfiskatę m ienia 11 byłych nadzor- 
czyń obozu koncentracyjnego dla 
kobiet w  Ravensbriick. Trzy dalsze o- 
skarżone skazano n a  25 la t ciężkich 
robót ,jedną na 20 lat. Także i  w  tych 
w ypadkach orzeczono konfiskatę m ie­
nia.

W ram ach procesu przeciw  naczel­
nem u dowództwu arm ii niemieckiej 
rozpoczęto w  drugiej połowie czerwca 
postępowanie przeciw  b. dowódcy 
„Legionu Condor“, k tóry  walczył prze­
ciw republikańskiej Hiszpanii, m ar­
szałkowi Hugonowi Sperrle.

Saara. Sejm  S aary  uchwalił, że o- 
trzym anie poświadczenia przynależ­
ności państw owej saarlandzkiej ozna­
cza u tra tę  obyw atelstw a niemieckiego. 
Je st to  ostateczny krok do faktyczne­
go odłączenia Zagł. Saary od Niemiec.

Stosunki z Niemcami. Przew odniczą­
cy SED,1 Pieck i Grotewohl, odbyli 
podróż po Europie południowo-wschod­
niej; baw ili w  Czechosłowacji, Jugo­
sławii, B ułgarii i na Węgrzech.

Na zjeździe holenderskiej p artii so­
cjalistycznej obecnych było dwóch de­
legatów  SPD. — W kongresie między­
narodow ej federacji związków tra n s ­
portow ych w  Oslo brały  udział delega ■ 
cje transportow ców  z Niemiec Zachod­
nich.

A ndrzej Józef Kam iński

ZYCIE GOSPODARCZE
Ustawa o reformie walutowej w  za­

chodnich strefach okupacyjnych.
Francuscy, brytyjscy i  am erykańscy 
kom endanci okupacyjnych stref Nie­
miec ogłosili w  dniu 20. 6. ustawę o 
reform ie w alutow ej zachodnich Nie- 
mięc z term inem  w ejścia w  życie dnia 
21. 6. Nowy pieniądz nazyw a się 
„Deutsche M ark“, składając się ze stu

fenigów. Dotychczasowa Reichsm ark 
oraz inne w aluty  w ydane przez władze 
okupacyjne tracą  sw oją wartość, a je ­
dynie m oneta zdawkowa oraz środki 
płatnicze do jednej m ark i zatrzym ują 
w artość czasowo, lecz tylko w  wyso­
kości 10%. Na głowę wydaw ać się 
będzie 60 m arek  niemieckich, z czego 
40 m arek  zaraz, a reszta  w  ciągu
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